
Minister Żeglugi 
gratuluje 
załodze Portu 
Szczecińskiego

Jak już donosiliśmy, 
port szczeciński wykonńl 
przedterminowo w dniu 5 
bm. roczny plan przeładun 
ku. Sukces ten załoga por 
łowców szczecińskich w 
głównej mierze zawdzię­
cza zastosowaniu nowych 
metod pracy opartych na 
doświadczeniach radziec* 
kich robotników porto­
wych.

W związku z przedtermi 
no’.wm wvkonaniem rocz­
nego ntanu przeładun­
ków, za’owa nortu otrzy- 
ir-’a depeszę gratulacyj­
ną od Ministra Żeglugi 
M g-zysława Pop’e’a z żv- 
C7*"’ami da’s’vch pomyśl- 
n' "h os5!’"rveć.

r''-’vni»'ż G*"wnv Komi- 
ns-t’va Pr*rv nrzesłał do 
zr’~*»i portu szczecińskie­
go l'st z życzeniami.

Pnuftnnie 
poltkiej 
delegat: i handlowe] 
w Moskuie

MOSKWA (PAP). 11 grud­
nia do Moskwy przybyła pol­
ska delegac:a handlowa z mi­
nistrem Handlu Zagraniczne­
go T. Gedem na czele.

Na dworcu delegacje powi­
tali przedstawiciele Minister­
stwa Handlu Zagranicznego i 
Ministerstwa Spraw Zagra­
nicznych ZSRR.

Di Warszawy 
przybyła 
delegacja węgierska
WARSZAWA (PAP). W dniu 

13 bm. przybyła do stolicy de­
legacja węgierska, w osobach 
gen. Pala liku i płk. Pala Ko- 
vacsa. która weźmie udział w 
uroczystościach związanych z 
obchodem 100 rocznicy śmierci 
bohaterskiego bojownika o 
wolność ludów gen. Józefa 
Bema.

Adenauer 
domaga się 
przysi eszen a 
re tlilitaryzacgl 
N.emlec Zachodnich

BONN PAP. W wywiadzie 
udzielonym dziennikarzom ame 
rykańsklm Adenauer stwier­
dził, że domagać się będzie 
przyspieszenia tempa remilita 
ryzacji Trizonii. Wypowiedział 
się on za natychmiastowym 
przyjęciem Trizonii do bloku 
atlantyckiego oraz za utworze 
nkin .„armii atlantyckiej1*. Za 
znaczył on, że „rżąd“ jego w 
pełni popiera amerykański pro 
gram przekształcenia Europy 
Zachodniej w bazę wojskową 
oraz amerykański plan remili- 
taryzacji Trizonfi.

Adenauer wyraził nadzieję, 
że postulat przyspieszenia re- 
militaryzacji Trizonii spotka 
się z należytym zrozumieniem 
w Waszyngtonie. W końcu 
Adenauer oświadczył, że uwa­
ża za wskazane natychmiasto­
wą nomincję naczelnego dowód 
cy „armii atlantyckiej". Nom) 
nacię na to stanowisko otrzy­
mać powinien jeden z genera- 
łó-’ amerykańskich.

W końcu Adenauer zaznaczył, 
*e wojska niemieckie, które wej­
dą w skład „armii atlantyckiej**, 
murzą być równouprawnione z 
wojskami Innych uczestników pak 
tu atlantyckiego.

Pe’K‘a prkojewa 
w hb e Gmin

LONDYN PAP. Poseł labourzy. 
•towekł Sldney Sllvermsu» złożył o- 
ficjalnle we wtorek w Izbie Gmin 
angielską petycję pokojową. Pod 
petycją Widnieją podpisy I.M8 ty­
sięcy osób. Petycja kończy się sio 
wami: „Wzywamy Izbę, by doma­
gał* się od rządu akcji na rzecz 
zwołania narady 5 wielkich mo­
carstw t wydania zakazu broni ato 
mowej oraz uznania za zbrodniarza 
wojennego rządu, któryby pierwszy 
uyl t»J >roaj.

Imperializm amerykański
dąży do podboju całej Azji
Delegat Białorusi w Komisji 
Politycznej ONZ odsłania istotne cele 
agresji Stanów Zjednoczonych 
na Dalekim Wschodzie

NOWY JORK (PAP). W Komisji Politycznej Zgroma­
dzenia Ogólnego ONZ toczyła się w dalszym ciągu dysku­
sja nad tzw. skargą o „interwencję Chińskiej Republiki Lu 
dowej w Korei". ,

Jako pierwszy zabrał głos przedstawiciel Indii Rau, któ 
ry w imieniu grupy delegacji wniósł dwa nowe projekty 
rezolucji.

W pierwszym projekcie, zło 
żonym w imieniu 13-tu państw 
zawarta jest propozycja, by 
zostały natychmiast poczynio­
ne kroki w kierunku zapobie­
żenia rozszerzaniu sie konflik­
tu koreańskiego na inne re­
jony oraz w kierunku przer­
wania działań wojennych w 
samej Korei z tym, że następ­
nie zostanie podjęta akcja dla 
pokojowego rozwiązania istnie 
jących konfliktów, zgodnie z 
zasadami i celami ONZ.

Drugi projekt rezolucji za­
leca. by Zgromadzenie Ogólne 
zwróciło sie do grupy delega­
tów z propozycją, by zebrali 
sią oni możliwie najprędzej i 
opracowali wnioski w sprawie 
osiągnięcia w myśl intencji 
ONZ porozumienia na Dale­
kim Wschodzie. Rau zapropo­
nował, by wspomniana grupa 
delegatów składała się z przed 
stawicleli ZSRR, USA. Fran­
cji, Wielkiej Brytanii, Indii 
Egiptu.

Następnie przedstawiciel In­
dii przedstawił Komisji Poli­
tycznej wyniki swych roz­
mów z przedstawicielem cen-

Sensacyjne dokumenty 
wywiadu brytyjskiego 
ujawnia sąd w trzecim dniu rozprawy 
procesu Turnera

WARSZAWA (PAP). W trzecim dniu procesu przeciwko 
Turnerowi j współoskarżonym zeznawali: Nelmes, Upperton 
i Bobrowska. Oskarżeni ci przyznali się do winy. Po zezna­
niach świadków, którzy potwierdzili w całej rozciągłości za­
rzuty aktu oskarżenia. Sąd ujawnił na wniosek prokurato­
ra szereg sensacyjnych dokumentów wywiadu brytyjskiego. 
M. inn. odczytano okólnik min. Bevlna w sprawie organi­
zacji wywiadu oraz instrukcje wywiadowcze dla attachćs 
brytyjskich. Szczegóły z 3-go dnia rozprawy zamieścimy w 
dniu jutrzejszym; dziś zamieszczamy dalszy ciąg zeznań 
Turnera w drugim dniu procesu.

W dalszym ciągu swych zez 
nań przed Sądem Apelacyj­
nym w Waszawie, b. attache 
lotniczy ambasady brytyj­
skiej Turner oświadcza — że 
wywiad brytyjski w Polsce wy­
syłał zebrane wiadomości rów 
nież do wydziału wywiadu bry 
tyjskich sił okupacyjnych w 
Niemczech. Turner zeznaje da 
lej., że w instrukcjach od bry­
tyjskich central wywiadow­
czych otrzymał polecenie prze­
prowadzenia wywiadu nie tyl­
ko w stosunku do lotnictwa poi 
skiego, ale j lotnictwa radziec 
kiego.

Turner opowiada następnie 
o konferencji, jaka odbyła się 
we wrześniu w 1948 r. w bry­
tyjskim ministerstwie lotnic­
twa, a w której wzięli udział 
brytyjscy attaches lotniczy z 
ZSRR i Krajów Demokracji 
Ludowej. W toku obrad każdy 
attache złożył sprawozdanie z 
działalności wywiadowczej w 
kraju ,do którego był przydzie 

lony.

tralncgo ludowego rządu Chin 
Wu Hsiu-czuanem. Według o- 
świadczenia Rau’a przedstawi­
ciel Chin zapewnił go, że cen 
trainy rząd ludowy Chińskiej 
Republiki Ludowej nie prag­
nie wojny, lecz pokojowego 
rozwiązania konfliktu koreań 
skiego, jest jednak mocno za­
niepokojony akcją amerykań­
skich sit zbrojnych w pobliżu 
granicy Chin. Rau dodał, że 
przedstawiciel Chińskiej Repu 
bliki Ludowej podniósł rów­
nież problem Taiwanu, znaj­
dującego się obecnie pod oku 
pacją amerykańskich sił zbrój 
nych.

Przedstawiciel Indii żako- 
munikował przedstawicielo­
wi Chińskie] Republiki Ludo, 
wej, że zdaniem rządu Indii 
— problem Taiwanu powi­
nien być rozstrzygnięty na 
podstawie porozumień w Ka. 
irze i Poczdamie, określają, 
cych tę wyspę jako część in­
tegralną terytorium Chin.

Rau postawił wniosek, by 
Komisja Polityczna przystąpi 
ła natychmiast do dyskusji 
nad dwoma wspomnianymi

W sprawie wykorzystania 
obywateli polskich dla zdobywa 
nia informacji wywiadow­
czych — Turner zeznaje, że 
swych informatorów Polaków 
poznał za pośrednictwem Ire­
ny Findaisen. którą grzecznoś­
ciowo podwoził samochodem 
z Zalesia do Warszawy. Skal­
ski i Śliwiński udzielili oskarżo 
nemu informacji, dotyczących 
siły i sprzętu lotnictwa wojsko 
wego.

Turner wykorzystywał nie­
których swych informatorów 
—Polaków do sprawdzenia in 

formacji otrzymanych od 
Skalskiego. Jeden z nich ułat­
wił Turnerowi zdobycie infor­
macji o pewnej stacji benzyno 
wej, o fabryce sprzętu lotnicze 
go oraz o poszczególnych lot­
niskach.

PROKURATOR: Czy ci Po­
lacy wiedzieli, że oskarżony 
prowadzi działalność wywia 
d owczą?

TURNER: Wiedzieli, że je­
stem attache lotniczym

projektami rezolucji. Wnios. 
kowi temu sprzeciw i się dele 
gat Białorusi Kisielew, o. 
świadczaj^c, że pragnie wy­
powiedzieć się w ramach dy­
skusji, zapoczątkowanej dnia 
poprzedniego na temat „skar 
gl“ przeciwko Chińskiej Re. 
publice Ludowej.

Delegat Bałorusi zdemasko 
wał prawdziwego agresora w 
Korei — imperializm amery­
kański i stanowczo potępił 
próby obciążania Chin Ludo 
wych mianem agresora. Kisie 
lew podkreślił, że głównym ce 
lem agresji amerykańskiej w 
Korei jest nie Korea, lecz 
Chiny oraz cała Azja. Nic 
też dziwnego — oświadczył de 
legat Białorusi — że rząd 
Chin ludowych nie znalazł 
żadnych podstaw do przeciw­
stawiania się udziałowi ochot 
ników chlńsk'ch w walkach 
na terytorium Korei, pod do­
wództwem koreańskim.

40 statków w ciągu 10 dni 
obsłużyły szybkościowo 
zategi Basenu Górniczego

Pomimo jesiennej pory i 
stosunkowo trudnych warun­
ków żeglugi na Bałtyku ruch 
statków w porcie szczecińskim 
jest nadal duży.

Największy ruch panuje w 
Basenie Górniczym. Robotnicy 
te*go basenu w dalszym ciągu 
realizują nowatorskie metody

PROKURATOR: Czy to wy 
starczy, aby wiedzieć, że oskar 
żony zajmował się wywiadem?

TURNER: To zależy od in­
teligencji danej osoby.
Turner wyjaśnia dalej, że kon 
takt z obywatelem polskim, 
Majewskim, uzyskał przez swe­
go zastępcę Dobree - Bella, 
Majewski dostarczał mir. Dob 
ree - Bellowi informacji o poi 
skim lotnictwie cywilnym i 
wojskowym.

PROKURATOR: Czy Ma­
jewski otrzymał za to wyna­
grodzenie?

TURNER: Dano mu pewną 
sumę w dolarach, aby mu ułat 
wić nielegalny wyjazd z Pol­
ski.

(Dokończenie na str. 2)

B. hitlerowski generał 
dowódcą armii 
zachodno 
— niemieckie|

BERLIN (PAP). Według 
ostatnich wiadomości z Bonn, 
na stanowisko dowódcy zachód 
uio - niemieckiej armii najem 
nej przewidziany jest członek 
sztabu hitlerowskiego — b. 
hitlerowski generał Foertsch. 
W ostatniej wojnie był on sze 
fem hitlerowskiej armii na 
Bałkanach, a uprzednio zaj­
mował ważne stanowisko w 
wydziale prasowym hitlerow­
skiego ministerstwa obrony.

2000-na spółdzielnia 
produkcyjna 

powstała we wsi 
Zarudnia

LUBLIN. PAP. — W ostatnich 
dniach listopada br. mało i śred­
niorolni chłopi w gromadzie Zarud­
nia (pow. chełmski) zrzeszyli się 
w rolniczy zespńł spółdzielczy, któ­
remu dla uczczenia II światowego 
Kongresu Obrońców Pokoju dali 
nazwę „Pokój** Nowopowstała spół­
dzielnia w Zarudnl została zareje 
strowana, Jako 2.000 spółdzielnia 
produkcyjna w kraju.

Myśl zorganizowania spółdzielni 
wyłoniła się w Zarudnl jeszcze w 
okresie sianokosów I żniw, kiedy 
małorolni chłopi w ramach pomocy 
sąsiedzkiej pracowali zespołowo przy 
sprzęcie siana i zbóż. Wtedy bez­
pośrednio przekonali się, że połą­
czenie sił gromady pozwala lepiej 
1 szybciej wykonywać prace rolne.

Dążeniu mało 1 średniorolnych 
chłopów przeciwstawiało się kilku 
bogaczy, którzy starali się zastra-

Zwycięski pochód 
wojsk ludowych 
w Korei

PEKIN (PAP). Komunikat 
dowództwa naczelnego kore­
ańskiej Armii Ludowej poda- 
je, że wojska ludowe i ochot­
nicy chińscy posunęli się na 
poszczególnych odcinkach o 
50 — 70 km na południe 1 po­
łudniowy zachód od Phenia- 
nu.

Na wybrzeżu wschodnim 
oddziały ludowe wyzwoliły re­
jony na wschód od Hamhyng.

Wo.fska amerykańskie i 11- 
synmanowskie kontynuowały 
odwrót na południc.

pracy i ładują węgiel metodą 
szybkościową lub potokwą.

W ciągu ostatnich 10 dni w 
samym tylko Basenie Górni­
czym dokonano łącznie 41 od­
praw szybkościowych. Prze­
ciętnie każdego dnia z basenu 
odpływały conajmnie.j 4 szyb­
kościowce. a w dniu 9 bm. z 
basenu wyszło sześć jednostek 
załadowanych szybkościowo.

Niektóre spośród 40 szybko­
ściowców zabierały bardzo wiel 
kie ładunki węgla, często zbli­
żające się do 4 tysięcy ton Mi 
mo to trymerzy i dźwigowi za 
ładowywali statki z kilkudzie­
sięciogodzinną oszczędnością 
czasu.

Największy ładunek zabrał 
duński statke s s „Gerda Tosc”. 
Załadowano na niego 3930 ton 
węgla oraz ponad 250 ton bun 
kru. Czas dozwolony załadun­
ku wynosił prawic 170 godzin. 
Trymerzy i dźwigowi nabrzeża 
Gliwickiego ukończyli swoją 
pracę w ciągu 37 godzin. Osz­
czędność czasu wynosiła 132 go 
dżiny J 14 minut, (cp)

TEMATEM - WALKA O POKOJ
Konkurs na wiersz 

lub opowiadanie 
, rozpisał Wojewódzki Komitet

Obrońców Pokoju w Szczecinie
Wojewódzki Komitet Obroń­

ców Pokoju w Szczecinie przy 
współudziale Oddziału Związ­
ku Literatów w Szczecinie o- 
i;łasza dwa konkursy:

1. NA WIERSZ
2. NA KRÓTKIE OPO­

WIADANIE, PAMIĘT­
NIK, FRAGMENT PA­
MIĘTNIKA, NOWELĘ,

których treścią będzie walka 
o pokó.i.

Rozmiary pamiętnika, opo­
wiadania lub noweli nie po­
winny przekraczać 10 stron ar­
kuszy papieru kancelaryjnego.

Za najlepsze utwory w kat- 
dym z konkursów przy 
znane zostaną następujące na­
grody:

szyć mało I średniorolnych chłopów, 
rozsiewając wc wsi najrozmaitsza 
plotki. Opowiadali oni np. chłopom, 
że w spółdzielni oddziela się dzieci 
od rodziców, że zarobki w spół­
dzielni nie wystarczają na wyżywie- 
nel i kupno okrycia dla rodziny lip.

Druzgocącą klęskę ponieśli ku­
łacy na ogólnym zebraniu gromadz­
kim, na którym szczegółowo omó­
wiono cel 1 zadania spółdzielni oraz 
przeanalizowano statut.

W wyniku kilkugodzinnych obrad, 
listę członków nowoz'organizowanej 
spółdzielni podpisało 55 osób. W 
kilka dni później na zebraniu orga­
nizacyjnym, przystąpiło dalszych 17 
chłopów.

We wsi pozostało Jeszcze 17 gos­
podarstw mało 1 średniorolnych, 
część z nich wniosła już podania 
o przyjęcie do spółdzielni.

Już w roku przyszłym zarząd spół 
dzielni planuje rozpoczęcie budowy 
wspólnej obory 1 stajni, zelektry­
fikowanie t zradiofonlzowanle gro­
mady, wybudowanie szkoły i 
świetlicy oraz utworzenie we wsi 
filii gminnej spółdzielni.

Miliony 
Amerykanów 
żądają 
zaprzestania 
wojny w Korei

NOWY JORK. PAP. — Jak donosi 
„Daily Worker**, w Stanach Zjedno­
czonych wzmaga się ruch na rzecz 
położenia kresu wojnie w Korci, 
W całym kraju występują z tym 
żądaniem związki zawodowe, orga- 
rtzacje religijne 1 inne oraz różno 
grupy ludności.

Kilkuset oficjalnych przedstawi­
cieli niezależnych związków zawo­
dowych 1 związków należących do 
AFL i CIO podpisało odezwę, którą 
nawołuje do natychmiastowego prze 
rwania działań wojennych w Ko­
rei, wycofania wszystkich wojsk 
cudzoziemskich z tego kraju 1 zwo­
łania narady przedstawicieli wiel­
kich mocarstw dla uregulowania 
wszystkich nieroztrzygniętyoh pro­
blemów.

Przewodniczący narodowej rady 
kościołów chrześcijańskich w USA, 
reprezentującej 31 milionów Ame­
rykanów, biskup Henry Sherrlll 
przesłał do Trumana list, w którym 
wzywa prezydenta USA do popar­
cia wszelkich propozycji pokojo­
wych, z propozycjami ZSRR włącz, 
nie.

Rozp sarfew birów 
do Rad Na wyższych 
Republik Związkowych

MOSKWA (PAP). Prezydia 
Rad Najwyższych Łotewskiej 
SRR. Mołdawskiej SRR. Ta­
dżyckiej SRR i Karelo-fińskiej 
SRR rozpisały na dzień 18 lu 
tego 1951 roku wybory do rad 
najwyższych tych republik. 
Prasa radziecka zamieściła 
tekst ordynacji wyborczej do 
rady najwyższej RFSRR.

I. NAGRODA — RADIO­
ODBIORNIK TYPU 
„PIONIER”

II. NAGRODA — ROWER
III. NAGRODA — TECZKA

SKÓRZANA
IV. V, VI, VII, VIII, IX, 
X. NAGRODA — KOMPLE­

TY KSIĄŻEK
Prace należy składać lub 

nadsyłać do Sekretariatu Wo­
jewódzkiego Komitetu Obroń­
ców Pokoju w Szczecinie, ul. 
Wielkopolska 18. I-sze piętro 
w terminie do dnia 1 lutego 
1951 r.

Prace mogą być pisane ręcz­
nie. czytelnym pismem.

Wynik Konkursu zostanie o- 
głoszony 15 lutego 1951 roku,



Lekcja czujności H/ie ftOTwiolimił
na nowe Orat/our i Oświęcim

W drugim dniu procesu byłego 
attachć lotniczego przy amba 
sadzie brytyjrklej w Warsza­

wie — Turnera, zeznania flfiwne- 
go oHbarionego naświetliły bynaj­
mniej nie dyplomatyczną działal­
ność brytyjskich, amerykańskich 
1 kanadyjskich dyplomatów w roi 
sre 1 krajach demokracji ludowej.

Przeszło M-ci wymienionych 
przez Turnera nazwisk dyploma­
tów brytyjskich, amerykańskich I 
kanadyjskich — to nazwiska ludzi, 
t którymi współpracował on w 
swej działalności szpiegowskiej. 
Są wśród nich był| wlcekonsulo- 
wle, attaches lotniczy, wojskowi 
I morscy, których oficjalne zada­
nia nie polegają przecież na dzia­
łalności szpiegowskiej...

Wywiadowcza współpraca dyplo. 
matów rządów Imperialistycznych 
wynikała ze wspólnych celów — 
montowania nowej agresji wojen­
nej. Wszystkich tych „dyploma­
tów" interesowały w jednakowym 
stopniu nowe typy radzieckich sa­
molotów odrzutowych, Ilość samo 
lotów na lotniskach, star trans­
portu, produkcja przemysłu Itp.

Aby te Informacje zdobyć, od­
bywali „dyplomatyczne" podróże 
po Polsce (dzieląc się obsługiwa­
nymi przez poszczególnych atta­
ches dzielnicami kraju). W tym 
też celu nawiązywali kontakty z 
obywatelami polskimi.

Dyplomaci cl porozumiewali się 
ze sobą łatwo w sprawach wywia­
du, ,,po bratersku" wymieniając 
zdobyte informacje. Nawet 1 w tej 
plugawej robocie „dyplomaci" US* 
stosowali zasadę dyktatorskiego 
dyrygowania kolegami po fachu 
a innych państw.

— Na konferencjach, mających 
na celu koordynację i podział prac 
wywiadowczych, Amerykanie na­
rzucali swą wolę — stwierdza Tur 
ner.

Wszystkich ich jednak łączyły 
silnie wspólne cele 1 podobne me­
tody w zdobywaniu informacji, 
Jedną z tych metod byty kontak­
ty z obywatelami polskimi. „Intor 
macje udzielane przez „szarych 
ludzi" — jak stwierdza Turner— 
niejednokrotnie bez świadomości 
dla jakiego celu miały one być wy 
korzystano, stanowiły często cenne 
potwierdzenie domysłów lub obser 
wacji". Ten fragment zeznań Zur 
nera stanowi ostrzeżenie dla spo­
łeczeństwa polskiego.

Mimo wielu doświadczeń, nie 
wytworzyliśmy takiej atmosfery 
czujności, któraby odgrodziła tych 
organizatorów sieci szpiegowskiej 
od społeczeństwa polskiego i unie 
możllwila im wykonywanie niec­
nego zawodu, takiej atmosfery, 
która Jak to twierdził były atta­
che lotniczy W. Brytanii w Mos­
kwie gen .Forbes stworzyła świa­
doma postawa ZSRR.

Jedno co mógł na pewno stwier­
dzić i co jak zeznaje Turner — 
gen. Forbes stwierdził, to fakt,— 
że Związek Radziecki Jest tak 
zaabsorbowany pokojową odbudo­
wą i przebudową swego przemysłu, 
ii o przygotowaniu przez niego ag 
resjl nie może być nawet mowy. 
Gdy Turner mówi o tym ośw'ad 
czenln Forbesa w swych zezna­

niach, pada pytanie prokuratora— 
jakim' celom wobec tego służą wy­
wiady państw Imperialistycznych, 
Turner stwierdza krótko: „BYŁO 
BY NIELOGICZNIE PRZYPUSZ­
CZAĆ, ZE OFENSYWNY WYWIAD 
MOZĘ SŁUŻYĆ POKOJOWYM CE­
LOM."

To stwierdzenie jednego z głów­
nych organizatorów sieci wywia­
dowczej w Krajach Demokracji Lu 
dowej nie wymaga chyba kotnenta 
żarzy. Rzuca natomiast jaskrawe 
światło na perfidną politykę rzą­
dów imperialistycznych, które Cos 
konale orientując się w pokojowym 
charakterze gospodarki radzieckiej, 
rozsiewają jednocześnie kłamliwą 
propagandę. Jakoby Związek Ra­
dziecki dążył do wojny agresywnej.

(Dokończenie ze str. 1)

Również ob. polski, Prekicr, 
z którym Turner jeździł nu po 
lowania, był wykorzystywany 
w działalności wywiadowczej 
prowadzonej przez oskarżone­
go. Na polowaniach Turner 
poznał wielu obywateli pol­
skich. Ponadto zaś Ęrekter 
zetknął Turnera z wicemini­
strem Kochanowiczem (jak 
wiadomo, Kochanowicz nie peł 
nl już żadnego urzędu).

Prekier opracował również 
memoriał w sprawie podziem­
nych organizacji, w którym 
podawał szczegóły o fch potrze 
bach na wypadek wojny. Cho- 
dziło o zrzuty broni i medy­
kamentów.

Działalność szpiegowska 
personelu dyplomatycznego 
ambasad I konsulów

Odnośnie działalności wywia 
dowczej swego zastępcy mjr. 
Dobree - Bella, Turner zezna­
je, że miał on za zadanie zbie­
ranie informacji o lotnisku na 
Okęciu oraz opracowywanie 
polskiej prasy pod kątem po­
trzeb wywiadu. Turner wyjaś­
nia, że mjr. Dobreo-Bell wyje­
chał z Polski w związku ze spo 
wodowaniem śmierci kobiety, 
którą przejechał prowadząc sa 
mochód po pijanemu. Jak wy­
nika z zeznań Turnera, władzo 
brytyjskie nie wyciągnęły w 
związku z tym zabójstwem żad 
nych konsekwencji w stosunku 
do mjr. Dobree - Bella, który 
zajmuje obecnie w Wielkiej 
Brytanii oficjalne stanowisko.

W dalszym ciągu zeznań 
Turner mówi o działalności wy 
wiadowczej l-sekr. ambasa­
dy brytyjskiej Wincha. Winch 
kierował zb’eraniem Informacji 
wywiadowczych o charakterze 
politycznym. Kontaktowałem

W okresie pobytu Turnera w 
Polsce odbywały się w ambasadzie 
brytyjskiej „konferencje c z wart, 
kowe". Były One poświęcone dys. 
kusjl o wydarzeniach tygodnia 1 u- 
dzlelanlu przez ówczesnego aan- 
basadora Donalda Galnera instruk 
cjl wywiadowczych „podległym mu 
dyplomatom". Na, jednej z ta­
kich „konferencji czwartkowych" 
ambasador Gainer oświadczył, że 
zadania placówek dyplomatycz­
nych w Pclsce ograniczają t>ę Je­
dynie do działalności informacyj­
nej. stwierdzenie to nawiązuje do 
oświadczenia Berlna, w którym 
uznał on całkowitą niemożność 
podporządkowania interesom Im­
perializmu brytyjskiego — narodu 
1 państwa polskiego

Współpraca obcych wywiadów w Polsce

Podróże „Inspekcyine" po Polsce
Oskarżony opowiada też o 

podróży inspekcyjnej po kra­
jach demokracji ludowej — 
m. Inn. — 1 po Polsce, jpką od 
byli wyżsi urzędnicy wywia­
du brytyjskiego ministerstwa 
lotnictwa. Celem tej podróży 
bvło skontrolowanie działalno 
ści wywiadowczej attachatów 
lotniczych Wielkiej Brytanii. 
Turner omawia z kolei dzia­
łalność wywiadowcza prowa­
dzona przez personel linii lot­
niczej CRW (Croydon — Ber­
lin —- Warszawa). Linia ta, 
obsługiwana przez Anglików

Obecny ustrój Polski jest utrwalony-stwierdza Turner
W dalszym ciągu Turner 

nodaje. że brał udział w kon­
ferencjach czwartkowych w 
ambasadzie brytyjskiej Na 
iednei z takich konferencji 
powtórzone zostało zdanie, wy

Co oznacza stwierdzenie Beylna 
— rozumiemy dobrze. Oznacza ono 
to samo, o czym mówił już Tur­
nerowi Anders — że obecny rząd 
w Polsce jest ustabilizowany, po­
pierany przez. naród 1 wszelkie 
próby jego obalenia są niemożli­
we. Tym razem zgadzamy się z oc» 
ną 1 Beyina 1 Andersa. Przekona­
liśmy się również, źe oświadczę 
nie ambasadora Gainera nie było 
pustym frazesem. Brytyjskie pla­
cówki dyplomatyczne w Polsce 
spełniały Istotnie rolę „informa 
cyjną". Zeznania Turnera, naśwlet 
tające działalność wywiadowczą dy 
plomatów imperialistycznych po­
winny stanowić dla nas lekcję 
czujności.

K. W.

tyjskiej ambasady w Warsza. 
wie, Sneddona.

PROKURATOR: Kto to był 
Sneddon?

OSKARŻONY: sneddon był 
odpowiedzialny za sekcję wi­
zową, ale oprócz tych oficjal­
nych zadań sprawował funk­
cję kierownika wydziału woj­
skowego na Polskę.

Opisując swą współpracę 
wywiadowczą z attache woj­
skowym Kanady, płk. Cutbil- 
lem, oskarżony stwierdza, że 
dostawał często od niego in­
formacje z zakresu lotnictwa. 
Wzamian za to oskarżony 1 
inni attachós brytyjskiej am 
basady udostępniali mu ze­
brane przez siebie wiadomoś­
ci. Podobnie otrzymywał on 
Informacje od attachós Sta­
nów Zjednoczonych.

Oskarżony opowiada w dal­
szym ciągu o odprawie wy­
wiadowczej w r. 1948, na któ 
rej omawiano dyrektywy przy 
słane z Londynu.

Od wywiadu brytyjskiego 
w Polsce zażądano wówczas 
wiadomości o portach, lotni­
skach. kolejach, drogach, mo­
stach. produkcji przemysło­
wej itd.

PROK.: Jaką drogą oskarżo 
ny przesyłał swoje raporty 
wywiadowcze i do kogo?

OSK.: Wysyłałem je do wy 
działu wywiadu lotniczego 
orzv ministerstwie lotnictwa 
poczta dyplomatyczną. Raporty 
te przepisywane były na ma­
szynie przez członków perso­
nelu attachatu.

łaczyta Londyn z Warszawa i 
uruchomiona została w celu 
przewożenia poczty dyploma­
tycznej polskiel i brytyjskiej 
ambasady. Oskarżony oświad­
cza, źe załogi tych samolotów od 
powiednlo były przeszkolone. 
M. Inn. do ich zadań należało 
obserwowanie ilości samolo­
tów na lotniskach oraz wiado 
mości o ruchu kolejowym i 
kołowym. W związku z wy­
wiadowczym znaczeniem tej 
linii w ambasadzie brytyjskiej 
w Warszawie zainstalowane 
było urządzenie radarowe.

głoszone przez ministra Bevi- 
na. którv oświadczył, iż „prze 
kreślił on Polskę”, Znaczyło 
to — jak wyjaśnił Turner — 
że z punktu widzenia intere­
sów angielskich Polska nie ode

Naród francuski protestuje
przeciwko remilitaryzacji Niemiec

GENEWA (PAP). Wiadomość o jawnej kapitulacji rządu 
francuskiego, który wyraził zgodę na remllitaryzaoje Nie­
miec Zachodnich i odbudowę Wehrmachtu, wywołała głę- 
bokic oburzenie w całej Francji. W niedzielę odbyły się w 
całej Francji liczne manifestacje protestacyjne, na których 
polepiono zgodą rządu francuskiego na odbudową Wehrma­
chtu.
W poniedziałek setki delega 

cjl robotniczych ze wszystkich 
zakładów pracy oraz mieszkań 
cy Paryża z poszczególnych 
dzielnic udały się do kancelarii 
prezydenta Republiki, składu­
jąc rezolucje 1 protesty prze­
ciwko remilitaryzacji Niemiec.

Turner potwierdza 
agresywne dążenia USA 
I W. Brytanii

Podając następnie dalsze 
szczegóły ucieczki Mikołaj­
czyka, oskarżony stwierdza, 
że po przybyciu do portu lon­
dyńskiego, przewieziony on 
został na jedno z lotnisk, w 
celu upozorowania, że uciekł 
rzekomo samolotem z Nie­
miec.

Prokurator zapytuje następ­
nie, czy ze znanych Turnero­
wi dokumentów wywiadu bry 
tyjskiego należało wniosko­
wać, że Stany Zjednoczone i 
Anglia chriały rozpętać woj­
nę?

OSKARŻONY: To jest wnio 
sek. który ja z tego wyciąg­
nąłem.

W tym miejscu przewodni­
czący zarządził na wniosek 
prokuratora tajność rozprawy.

Rozprawa trwa.

Hęfjrrjr 
czczą panręć 
generała Bema

BUDAPESZT. (PAP). Obchody 
109-sj roeznlcy zgonu gen. Józefa 
Bema na Węgrzech przekształciły 
się w potężną manifestację narodu 
węgierskiego ku czci tego wielkie, 
go bojownika o wolność ludów.

W dniu 10 bm. odbyła się w Bu­
dapeszcie uroczystość złożenia 
wieńców pod pomnikiem gen. Be­
ma. Na uroczystość przybyli człon 
Rowie rządu Węgierskiej Republi­
ki Ludowej z przewodniczącym 
prezydium Ronai 1 premierem 
Dobj na czele oraz przedstawicie­
la dyplomatyczni ZSRR i krajów 
demokracji ludowej. W muzeum 
historycznym armii w Budapesz­
cie nastąpiło otwarcie wystawy, 
poświęconej pamięci Bema, a w 
największym teatrze Budapesztu 
odbyła się uroczysta akademia.

Jeszcze jeden 
sojusz wojenny 
inspirowany 
przez USA
MOSKWA. (PAP). Agencja TASfi 

donosi z Bejrutu;
pzlennik libański „Asz-Szatk" 

■twierdza, że w najbliższym cza­
sie odbędzie się w Ankarze posie­
dzenie przedstawicieli sztabów ge­
neralnych Turcji, Egiptu, Syrii, 
Izraela 1 Innyrli krajów wschod­
nich, na którym rozważany będzie 
amerykański plan utworzenia soju 
szu wojennego tych państw.

Zwołanie tego posiedzenia wy­
wołało poważne zaniepokojenie w 
brytyjskich kolach rządowych. IV 
Londynie uważają, że klecony 
przez Stany Zjednoczone nowy 
blok wojenny będzie skierowany 
przede wszystkim przeciwko inte­
resom Anglii w Egipcie, Iranie 1 
Transjordanil, co zagrozi pozy­
cjom brytyjskim na całym Bli­
skim Wschodzie.

Delegacje te wybrane zostały 
na zebraniach personelu po­
szczególnych zakładów pracy i 
W blokach mieszkalnych. Li­
czne organizacje demokratycz 
ne zapowiedziały zwołanie wie 
ców protestacyjnych przeciw­
ko remilitaryzacji Niemiec.

W Paryżu odbył sie wlec 
protestacyjny 8 tysięcy by­
łych deportowanych z całej 
Francji. Na wiecu przemawia­
li płk. Mannhes, deputowana 
Tourne, gen. Joinville, gen. 
Vangebuchten i inni, piętnu­
jąc zgodę rządu francuskiego 
na zbrolenle Niemiec. Uzbra­
janie Niemiec jent zdradą 
Francji — oświadczał deputo­
wany Charles Serre.

Uchwalona na wiecu rezolu­
cja stwierdza m. In.: „Ener­
gicznie protestujemy przeciw­
ko uzbrajaniu byłych katów 
naszej ojczyzny. Nie pozwoli- 
my na nowe Oradour i Oświą 
clm. Przysięgamy uroczyście, 
że będziemy prowadzili aż 
do ostatecznego zwycięstwa 
naszą walkę o pokój i o Fran­
cją”.

Manifestacja 
przed siedzibą 
prezydenta Republiki

Przed siedzibą prezydenta Repu, 
blikl odbyta się w Paryżu mani­
festacja wielotysięcznych tłumów 
robotników, urzędników 1 młodzie­
ży paryskiej. Manifestacja została 
zorganizowana pod hasłem protestu 
przeciwko zbrojeniom Niemiec oraz 
przeciwko wyrażeniu przez rząd 
francuski zgody na te zbrojenia.

Manifestanci wysłali do kancela­
rii prezydenta Republiki delegację, 
która złożyła rezolucję protestacyj­
ną.

Złota Seria Literatury 
Rosyjskiej

Aleksander Kuprin 
UTWORY WYBRANE 

Tom I
Str. 297 zł 8,40

Annu Sogliers 
SIÓDMY KRZYŻ 

Powieść 
str. 407 zł 15,—

Lorlne Kovai « 
ZIEMIA .. CHLEB.,, 

WOLNOŚĆ
Str. 293 zł 12,—

BIBLIOTEKA 
TRZYZŁOTOWA

I Rlaboklacz 
MAKSYM Z KOŁCHOZU 

„ZORZA” 
str 207 zł 3 3,—

Jerzy Korczak 
TRZY SPOTKANIA 

str. 93 zł 3,50
Kazimierz Wroczyński 

WSPOMNIENIA 
O STEFANIE JARACZU 

str, 160 zł 8.—
Aleksander Popowtki
W IMIĘ CZŁOWIEK A 

str. 97 z! 3 —

Aleksander Popowskl 
NATCHNIENI BADACZE 

Str 221 zł 5.40
F T. Konstantinow 

BUŁGARIA NA DRODZE
DO SOCJALIZMU 

str. 267 zł 6.80

DLA DZIECI I MŁODZIEŻY
Bolesław Leśmian

KLECHDY SEZAMOWE
Ilustracle E. Różańskiej 

str 225 Zł 14,40

SŁOWNIKI PODRĘCZNE 
„CZYTELNIKA’

Tadeusz Grzebieniowski 
SŁOWNIK 

ANGIELSKO-POLSKI 
str. 506 _____ zł 12,—

„Czytelnik**

Proces Turnera rzuca jaskrawe światło
na szpiegowską działalność placówek dyplomatycznych w Polsce

się z nim w wielu wypadkach 
— mówi Turner — i przekazy* 
wałem mu niektóre Informacjo 
polityczne. Znałem wielu Poia 
ków, których przyjmował w 
swoim domu. M. inn. spotka­
łem u niego b. wiceministra Ko 
chanowicza". Wfneh brał zaw­
sze udział w czwartkowych ze 
braniach w ambasadzie, na któ 
rych omawiane były sprawy 
wywiadu.
Zbieraniem wiadomości wywia 

dowczych zajmował się _ rów­
nież wicekoneul brytyjski w Ło 
dzi Gilbert oraz wicekonsul w 
Gdańsku Kaneli.

Wyjeżdżając z Polski — ze- 
znaję dalej Turner — 1 przeka 
zująć urzędowanie swemu na­
stępcy pokazałem mu lifapę, na 
której uwidoczniono były lotnia 
ka oraz inne dane dotyczące 
lotnictwa. Ponadto zakomuniko 
wałem mu moją opinię o meto 
dach zbierania Informacji wy 
wiadowczych w Polsce.

„W celu rozpracowania lot­
nisk w Polsce — mówi dalej 
Turner — kraj został podzie­
lony na części i każda część 
została przydzielona innym 
osobom z amerykańskiej i bry 
tyjskiej ambasady”.

Wymiana informacji wywia 
dowczych skierowanych prze­
ciwko Związkowi Radzieckie­
mu i krajom demokracji lu­
dowej Istniała również 1 na 
Szczeblach centralnych — 
stwierdza Turner. Odbywały 
się często wspólne konferen­
cje, na których Amerykanie 
zawsze grali pierwsze skrzyp­
ce.

Z dalszych zeznań Turnera 
wynika, że wobec trudności 
prowadzenia wywiadu w 
ZSRR — wywiad brytyjski 
Interesował sią szczególtiio 
sprzętem pochodzenia radziec­
kiego używanym Jak wiadomo 
w Polsce.

Oskarżony wymienił w trak 
cie swych zeznań szereg naz­
wisk attechśs wojskowych 
St. Zjedn., W. Brytanii i Ka­
nady, którzy zajmowali się 
szpiegostwem.

Turner zeznaje dalej o 
swej współpracy z płk. Jes- 
sic*em, kpt, Rudzlakiem i z 
płk. Eriksenem z amerykań­
skiej ambasady. Turner współ 
pracował również z konsulem 
brytyjskim w Łodzi, Gllber. 
tern i wicekonsulem w Ka­
towicach, Scottem. Ten ofitat 
m dostarczał mu informacji 
szpiegowskich z własnej Ini­
cjatywy. M. Inn. Scott Skon, 
taktował oskarżonego z kie­
rownikiem pewnego lotniska. 
Turner otrzymał od niego In 
formacje wywiadowcze. Za 
pośrednictwem Scotta oskar­
żony otrzymał od pewnego 
obywatela polskiego fotogra­
fie obiektu przemysłowego. 
Agent ten wykorzystywany 
był później dla celów wywia­
dowczych przez członka bry

gra już żadnej roli, ponieważ 
obecny ustrój Polski jest już 
utrwalony. I mimo wszelkich 
usiłowań nie da się Już tego 
zmienić.

Turner podaje, że był to 
właśnie okres bezpośrednio po 
przedzajacy ucieczkę Mikołaj 
czyka z Polski.

ujs-bommi
do r^d ferennugrh 

Społeczeństwo radzieckie 
mzsnS testu je 

swą jedność moralno - polityczną
MOSKWA (PAP). Zbliża się 

dzień wyborów do rad tere­
nowych deputowanych indu 
pracującego w ZSRR. W ra­
mach kampanii wyborczej w 
całym kraju odbywają się 
spotkania wyborców z kandy 
datami do rad terenowych. 
Ze wszystkich ośrodków pro­
dukcyjnych napływają do Mo 
skwy meldunki o sukcesach 
osiągniętych we współzawod­
nictwie podjętym dla uczcze­
nia zbliżających się wyborów. 
Meldunki świadczą o ogrom­
nej aktywności produkcyjnej 
milionowych rzesz wyborców 
— robotników, kołchoźników 
i inteligencji pracującej.

Prasa radziecka poświęca 
wiele uwagi historycznemu 
przemówieniu Józefa Stalina, 
które zostało wygłoszone przed 
13 laty w przededniu wybo­
rów do Rady Najwyższej 
ZSRR, podkreślając, iż jest 
ono jednym z najważniejszych 
dokumentów charakteryzują­
cych podstawowe zasady de­
mokracji radzieckiej i znacze­
nie prawdziwie wolnych i naj

hardzlei demokratycznych na 
święcie wyborów, odbywają­
cych się na podstawie Konsty 
tuc.li Stalinowskiej.

Nawiązując do słów Stalina, 
że deputowany 1eat sługą na­
rodu. „Prawda” pisze o spot­
kaniach kandydatów na depu 
toy.anych z wyborcami, które 
przekształcają się w manife­
stacje jedności moralno-poli- 
tycznei społeczeństwa radziec 
kiego, w manifestacje przy­
jaźni narodów ZSRR, bezgra­
nicznego umiłowania i odda­
nia ludzi radzieckich dla dzie 
ła partii bolszewickie; i Sta­
lina.

Kraj nasz — konkluduje 
„Prawda” — przygotowuje się 
do wyborów jak do ogólnona­
rodowego święta. Naród ra­
dziecki wyrażając swe jedno­
myślne poparcie dla kandyda 
łów stalinowskiego bloku ko­
munistów I bezpartyjnych wy 
raża swa nieugiętą wole wal­
ki o pokój na całym świecie. 
o nowe zwycięstwa na drodze 
budownictwa komunizmu.



Szanujmy
nowe pieniądze!

Nowy pieniądz, który tak 
niedawno znalazł się w obiegu 
nie długo cieszył się swą świe 
żością barw i czystym wyglą 
dem. W przeciągu miesiąca 
czasu banknoty „postarzały-’ 
się i bardzo często spotkać 
można w obiegu coś co przy­
pomina raczej kawałek zabru­
dzonego papieru a nie nowy 
banknot.

Winę za to ponoszą wyłącz 
nie ci, którzy nie notrafiąrusza 
nować całości i wyglądu ban­
knotów. Zwracamy również uwa 
gę personelowi sklepów’ — 
szczególnie nabiałowych i ryb 
nycb, by pieniądze przyjmowa 
li i wydawali wyłącznie suchy 
mi, czystymi rękami.

(Gor)

D!uci»‘tfn 
nie wszyscy?

Urząd Pocztowy w Koszali­
nie w śródmieściu doręcza 
paczki adresatom do domów, 
natomiust w dzielnicy ulicy 
Morskiej, oddalonej od Urzę­
du Pocztowego o 2—3 kilomet 
ry, nie doręcza się paczek, a 

'tylko zawiadomienia o nadej­
ściu paczki, po którą człowiek 
po powrocie z pracy zmuszo­
ny jest, wędrować na pocztę 
do śródmieścia.

Urząd pocztowy winien w 
ten sposób usprawnić swoje 
prace, aby paczki mogły być 
doręczane do domów wszyst; 
kim mieszkańcom miasta.

Czekamy wyjaśnienia w tej 
sprawie od Obwodowego Urzę 
du Pocztowego w Koszalinie.

P. K.

Kronika Szczecinka
W salt posiedzeń ZP ZMP w 

fizrtieclnku odbyło się trzydniowe 
seminarium dla komendantów PO 
NP oraz przewodniczących Zarzą­
dów Gminnych ZMP.

Wykładowcami byli tow. SzcZęd 
nur. przedstawiciel KP PZPR oraz 
tow. Piofęulskl, przedstawlolel PB.

Wykłady obejmowały zatudnlenU 
spolecano-polttyczne a podkreślę- 
ulem obecnej sytuacji międzyna­
rodowej. (zg)

• » *
Komenda powiatowa ZHP w 

szezeclnku organizuje w lokalu ZP 
ZMP wystawę gazetek ściennych 
dotychczas najlepsze gazetki przy­
stała szkoła TPD. Tematyka gazo- 
tuk związana jest z Miesiącem Po­
głębienia Przyjaźni Polsko-Radziec­
kiej.

• ♦ »
Zarząd Powiatowy ZMP w Szcze- 

clnku zorganizował w sali posie­
dzeń ZP ZMP naradę aktywu szkol 
nego w związku z realizacją uehwa 
ły Rady Naczelnej ZMP w dzledtl.

Sładio
CZWARTEK, dnia 14. XII. 1950 r.

(Ważniejsze audycje)

Wiadomości goda, s.i», 6, 7, •• 
12.04, 17, 20, 23-

5.29 konc. 6.05 Bimnast. 6.15 muz. 
7.20 Wszechn. Rad. 7.4q muz. radź-
12.15 pleśni kompozytorów Po)* 
sklch, 13.30 sud. szkolna, 13.50 li­
twory kompozytorów polskich.
14.15 proza, I*30 konc- szkolny, 
1500 muzyka starowłoska, 15.30 
sud. dla łwtdtllc dzlec. 18.59 „Za­
gadki muzyczne“ - aud- słowno- 
muzyczna, 17.15 konc. ork. p. K. 
17.40 lekcja )«*• To»- 1753 Pleśni 
radź. lo.oo Wszechn. Rad. 19.20 
muz. lud. 10.45 odpowiedzi fali 49, 
20 30 konc ork. PR, 21.30 muzyka 
1 aktuainoSc|, 22.00 „Pisarze przed 
mlkrolonem", 22.20 konc. ork. tan. 
23.10 z cyklu „Rotmowy muzycz­
ne” ~ aud. ołowno-muzyczna.

ROZGŁOŚNIA SZCZECIŃSKA 

(Program lokalny)

1X55 Gospodarstwo rolne W z'" 
ml*' Dzień. Pom. szczec.
15-30 „Wczoraj 1 da<“ - Pog 
JB <5 recenzja rObotnlków 0 książ­
ce Os*rowsklego: ..Zrodzeni z bu- 
rz?”. 18 00 Adam Praczyk z Prusz 
na °P0Wad. — WP- dżw. 18.15 
wpt>’w alkoholu na rozwój psy- 
citiczny człowieka - pog. tS.3O 
czes!:!s mel. lud. 18,8 przegląd 
alctuelhych spray' KOBz»nna

Miliony cegieł z cegielni „Złocieniec" 
Szczecińskie Zakłady Ceramiczne lekceważą 
pomysły racjonalizatorskie

Niespełna 6 - tysięczne miasteczko Złocieniec w po w. 
drawskim .jest ośrodkiem przemysłowym. Przed wojną czyn­
nych w nim było 5 fabryk włókienniczych, fi cegielni, w 
tym jedna w pobliskim Zieleńcu i szereg zakładów stolar­
skich. Miasto było nastawione na ceramikę 2e względu na 
dnie pokłady dobrej gliny.

nie szkolnictwa. Przewodniczący ZP 
kol. Będkowski zapoznał zebranych 
z osiągnięciami 1 brakami pracy 
organizacyjnej w sokołach szczeci­
neckich.

W wyniku ożywionej dyskusji usta 
łono wytyczne pracy aetempowsklel 
w szkołach. Wypowiedzi poszczegól­
nych dyskutantów świadczyły o 
wzmagającej się walce klaaowr) na 
terenie szkolnictwa oraz podnosze­
niu się wyników nauczania w du­
chu socjalistycznym. (rg>

Kurs aktywistów 
Związku Samopomocy 
Chłopskiej

Powiatowy Komitet ZSCh w 
Szczccinku zorganizował trzy­
dniowy kurs dla wiejskich ak= 
tywistów ZSCh. Kurs odbył 
się w Szczccinku, Grzmiącej i 
Barwicach. Wyszkoleni aktywi 
ści przeprowadzać będą poga­
danki nu temat spółdzielni pro 
dukcyjnych, propagować przy= 
jaźń polsko-radziecką na wsi 
oraz pogłębiać współpracę 
ZSL-u z PZPR.

Szkolenie objęło około 70 
członków ZSI.-u, Na zakończe­
nie kursu, świetlicowy zespół 
artystyczny przy Liceum Rol­
niczo-Handlowym w Szczecin- 
ku zorganizował w Grzmiącej 
i Barwicach występy artystycz 

(br)

właśnie tkwi początek nieskom 
plikowanej produkcji cegły. 
Zmieszana glina dolnym otwo 
rem przedostaje się na walce, 
między którymi ulega całkowi­
temu rozbiciu. W dalszej dro­
dze trafia do prasy, skąd wy­
chodzi długie pasmo o kształ­
tach szerokości cegły. Auto­
matyczny nóż wycina ż niego 
cegły, które transporterem 
przenoszone są do suszarni. Po 
pewnym czasie wędrują do pie 
ca i po opuszczeniu go mogą 
już iść na budowle.

DZIEJE 2 POMYSŁÓW 
RACJONALIZATORSKICH

Jeszcze w zeszłorocznej pro­
dukcji bardzo często zdarzało 
się. że z kadzi wpadały na 
walce duże bryły mokrej gli­
ny. Ponieważ walce są na sprą 
żynach, odginały się one i bry 
ły przechodziły między walca­
mi w całości. Powodowało to 
obniżenie jakości produkcji.

Długo zastanawiał się maj­
ster Watral nad usprawnieniem 
działania maszyny. Wreszcie 
wykombinował, skonstruował 
i zastosował przyrząd unlemoż 
liwiający przedostanie się 
większych brył na walce. Po­
mysł racjonalizatorski okazał 
się bardzo praktycznym i przy 
czynił się do polepszenia Ja­
kości cegły.

— Trzeba kombinować — 
mówi Watral — to zawsze się 
coś dobrego wymyśli. To jest 
już drugi pomysł cegielni. U 
nas byłoby może więcej u- 
sprawnień racjonalizatorskich, 
tylko ludzie są do nich znlechę 
ceni. Szczecin wcale nie inte­
resuje się naszymi pomysłami. 
O nanych dwóch usprawnie­
niach nie wydał dotychczas 
żadnej opinii.

Opis pomysłu racjonaliza­
torskiego Watrala przesłany 
został w kwietniu br. do Szcza 
clńskłch Zakładów Ceramiki 
Czerwonej. W odpowiedzi o- 
trzymano pismo wyjaśniające, 
że przed wydaniem oceny trzo 
ba będzie najpierw na miej­
scu sprawdzić działanie i przy 
datność pomy»łu. I do tej chwi 
li, mimo, że niebawem kończy 
się sezon produkcyjny, nikt 
nie przyjechał. A szkoda. Po­
mysł Watrala mógłby z powo­
dzeniem być .zastosowany we 
wszystkich cegielniach.

Również pierwsze usprawnię 
nie pomocnika ślusarskiego 
Szymona Gołębiewskiego nie 
zostało przez Szczecińskie Za­
kłady należycie ocenione. Za­
stosował on przyrząd do auto­
matycznego smarowania trana 
portera obiegowego. Zmniej­
szyło się przez to zużycie sa-

My mieszkańcy Koszalina 
miasta położonego w pobliżu 
morza 1 licznych jezior i sta­
wów, — powinniśmy nie znać 
troski o ten właśnie przysmak 
świąteczny przynajiWniej raz 
w roku. Gdzież się pOdzlewają 
w dnie przedświąteczne liny, 
szczupaki, karpie, okonie, san­
dacze? Czy jak w ubiegłych la 
tach pokaże się tylko „szczę­
śliwym wybrańcom losu”, snu 
jącym się całymi dniami po 
mieście, od sklepu do sklepu, 
od kolejki do kolejki — kilka 
czy kilkadziesiąt kilo szlachet­
nej ryby, zostawiając dla praw 
dziwego świata pracy, nie mo­
gącego i nie mającego żadnej 
możności „snucia się” w godzi 
nach przedpołudniowych po 
sklepach Koszalina parę be­
czek (w najlepszym wypad­
ku) solonego dorsza?

W imieniu rzeszy kobiet pra 
cujących a nie mających żad­
nej możności zdobycia w inny, 
cudowny sposób, tego koniecz­
nego przysmaku... zawczasu 
zwracam uwagę: wypuśćcie od 
powiednia ilość dobrej ryby na 
koszaliński rynek (byle nie do 
rąk handlarek!)

Czy przez brak tej właśnie 
ulubione) rybki mamy mieó 
napłakano i zespute święta??

(OKOP)

Słupski świat pracy zwiedził 
obóz śmierci w Oświęcimiu

Staraniem Powiatowej Ra­
dy Związków Zawodowych w 
Słupsku zorganizowano ostat­
nio wycieczkę do Krakowa, 
Wieliczki i Oświęcimia. Uczest 
nicy wycieczki jechali specjal­
nym pociągiem, w którym ra­
diowęzeł koszaliński zainsta­
lował swoje głośniki.

W drukowanej na powiela­
czu gazetce omawiano cel i zna 
ozenie wycieczki. Zebrane za 
gazetki pieniądze przeznaczo­
no na Ambulans Sanitarny dla 
Korei.

Na wycieczkowiczach szcze­
gólnie silne wrażenie wywarł 
obóz śmierci w Oświęcimiu. 
Po zwiedzeniu tego obozu 
śmierci jeden z pracowników 
PGR w rozmowie z przedsta­
wicielem naszego • pisma po­
wiedział: — „Kto zwiedzi ten 
obóz mordów i katowania lu­
dzi. napewno jeszcze bardziej

Co, gdzie, kiedy?
KOSZALIN
Kino „POLONIA": Festiwal fumów 
radzieckich. Początek seansów 18. 
20. w niedzielę l święta 18. 18 1 20
Nr telefonów: straż Pożarna 333. 
Milicja 937. Pogotowie PCK 500. 
SŁUPSK
Kino „POLONIA": „Potępieńcy" 
prod. fnme. Dozw. od lat 14. Pocz. 
10, 18, 20.

Apteka dyżurna przy al. Wojaka 
Polskiego.
Telefony: Pożar — 33-33.' Milicja — 
12-32, 12-12 Pogotowie US — 32-11. 
Pogotowie PCK — 33-11, Taksówki 
31-43. „Kurier Koszaliński"—33-72.

KOŁOBKZEG
Tino „CAS£MO": „Cztery oojtole. 
dla" prod. dem, Pocz. seans. 1810, 
« tułdilelg 1S,

Kronika Słupska
Szkolne koło sportowe przy Li­

ceum Ogólnokształcącym w Słup­
sku zorganizowało wśród człon­
ków *koła zbiórkę na Odbudowę 
Warszawy, wzywając jednocześnie 
wszystkie szkolne koła sportowa 
do współzawodnictwa. (ław)

r
• aa

Ostatnio staraniem Zarządu 
szkolnego ZMP. uczniowie Lice­
um Administracyjno-Handlowego 
w Słupsku wystawili w Teatrze 
Miejskim montaż słowno-muzycz­
ny p. t. „Droga do socjalizmu". 
IV montażu wzięło iidrJnl ok. 44 
uczniów.

Konferansjerkę prowadziła Jad­
wiga Leonarczuk, reżyserował u- 
czeń I licealnej Tadeusz Kacpe­
rek. Na wyróżnienie zasługują ze­
społy taneczne, którymi kierowa­
ła uczennica III klasy gimnazjal­
nej Alicja Kamińska.

Montaż wystawiany był kilka­
krotnie — dla świata pracy, mło­
dzieży szkolnej oraz dla wojska, 
zapoznając społeczeństwo słupskie 
z Historią walki polskiej klasy ro­
botniczej 1 jej obecnymi osiągnię­
ciami. (ław)

» » »

Ostatnio w Słupsku, w sali Te­
atru Miejskiego, odbył się koncert 
muzyki ooważnej w wykonaniu 
Marii Fołtyn iśpiew) 1 Józefa Sml- 
dowicza (fortepian), zorganizowa­
ny przez „Artos".

Koncert poświęcony był twór- 
czóści Beethovena Dworaka, Czaj­
kowskiego, Moniuszki, Paderew­
skiego, Schuberta, Rachmaninowa 
>' Innych. (mik)

• • •

Szczeciński Teatr Polski wysta­
wi w dniach 15, 16, 17 bm. w Slup 
sku sztukę Gogola p. t. Rewizor".

(mik) 
» • »

Od pewnego czasu w sklepach 
słupskich brak piłeczek do teni­
sa stołowego. Brak piłeczek utrud 
nia zakładanie nowych sekcji. W 
Imieniu amatorów ping-ponga pro 
simy słupski PDT o sprowadzenie 
odpowiedniej Ilości piłeczek' 1 kom­
pletów do tenisa stołowego, (tka)

będzie walczy! swoją praca o 
utrwalenie światowego Poko­
ju.”

Wycieczka była dobrze zor­
ganizowana, co jest zasługą 
słupskiego PBP „Orbis”. Spo­
śród wszystkich wycieczkowi­
czów pod względem dyscypli­
ny i uprzejmości wyróżniali się 
leśnicy ze Szczecinka, (ski)

Znaleziono
dokumenty

W dniu 11 bm. został znaleziony 
na jednej z ulic Koszalina portfel 
ceratowy czarny, zawierający do­
kumenty ria nazwisko Sleraszew- 
skl Jan — Małe buki, po w. Świę­
cie. Portfel wraz z zawartością 
jest do odebrania w Redakcji 
Kuriera Koszalińskiego" — Ko­

szalin, Zwycięstwa 108. (Gor)

PI A ŁUG AUD
Kino „BAŁTYK" od »—18 bm. 
film „14 llpca" prod. franc. 1 
„Przybrana córka" prod. czes­
kiej.
Telefony; Pożar — 33 Milicja—321. 
Pogotowie PCK — 425.
SZCZECINEK
Kino „PBZYJAPN"! „Stlepsn Rla 
tln", prod. radź.
Telefony: Pożar — 289 Milicja — 
'ńl Pogs ow1.’ r’:n« •• -

Pierwsza, najmniej zdewa­
stowana cegielnia ruszyła po 
wojnie już w 1946 r. Wszyst­
kie inne były bez maszyn. W 
1947 r. zadymił komin drugiej 
cegielni. W trakcie odbudowy 
i przebudowy na nowoczesny 
i zmechanizowany zakład jest 
trzecia cegielnia, któTa rozpocz 
nic produkcję w i 951 r. W ra­
mach Planu 6-lotniego w Zło- 
cleńcu stworzony będzie kom­
binat. Włączone do niego zo­
staną jeszcze 2 dalsze, odbudo 
wane w następnych latach ce­
gielnie.

Majster produkcji oddziału 
C — Jan Watral, zalicza się 
do najstarszych pracowników i 
pracuje w cegielni od samego 
początku. Odbudowywał wraz 
z garstką podobnych jemu za­
paleńców zniszczone urządze­
nia, ściągał z terenu potrzeb­
ne maszyny. Za swe specjalne 
zasługi przy odbudowie odznn 
czonj> został w ubiegłym roku 
Złotym Gryfem Pomorskim.

— Gdyśmy tu przyszli — O- 
powiada Watral — zastaliśmy 
same ściany 1 dach oraz roz­
walony piec do wypalanie, ce­
gły. Wszystko co brakowało, 
zrobiliśmy sami. —

Watral zwykły robotnik, dzię 
ki wydajnej i sumiennej pracy 
został z czasem, w drodze a- 
wansu społecznego, brygadie­
rem, a następnie majstrem pro 
dukcji. Z obowiązków swych 
wywiązuje się wzorowo.

Duża kadź zapełniona jett 
gliną i mieszanka suszu. Tu

mego transportera i uzyskano 
poważne oszczędności w oliwie. 
Wynalazek dokonany został w 
sezonie martwym i dlatego nie 
mógł być zaraz praktycznie za 
stosowany. Po zastosowaniu 
go, przesłano opis do Szczeci­
na, gdzie długi czas leżał w 
biurku jakiegoś biurokraty i 
nikt się nim nie zaintereso­
wał.

W międzyczasie Centralny 
Zarząd Ceramiki Czerwonej 
polecił wszystkim podległym 
placówkom zastosowanie au­
tomatycznego smarowania 
transportera, według pomysłu 
innego racjonalizatora, niewie 
le różniącego się od uspraw­
nienia w Zlocieńcu. Widocz­
nie gdzie indziej bardziej do­
cenili potrzebę racjonalizacji, 
stanowiącej niezbędny waru­
nek do przedterminowej rea­
lizacji Planu 6-letniego.

„SZYBKOŚCIOWIEC" 
BUDOWANY
PRZEZ CAŁY ROK

Kombinat cegielni „Złocie­
niec” rozrasta się z każdym 
miesiącem. Przeprowadzane 
są w nim duże inwestycje. Dla 
zaktvaterowania wzrastającej

stale liczby pracowników urzą 
dzono hotele robotnicze dla o- 
liolo 40 osób. Wykonywany jest 
remont 3 bloków mieszkal­
nych, w których znajduje się 
15 mieszkań 1 13 pojedyńczych 
pokoi. W przyszłym roku wy­
budowany zostanie specjalny 
budynek dla urządzeń socjal­
nych. Znajdą w nim pomiesz­
czenie wzorowo urządzone łaż 
ale i umywalnie, szatnie, jadał 
nia. świetlica i sala teatralna.

Poważną bolączką cegielni 
jest niewykończenie na czas 
przez Budowlaną Spółdzielnię 
Pracy „Piast” ze Szczecina, 
magazynu do, hałdowania gli­
ny, przez co z braku potrzeb­
nego suszu, ucierpiała znacz­
nie produkcja. Budowa maga­
zynu zakończona została syste­
mem szybkościowym w prze­
ciągu 10 dni w grudniu ub. ro 
ku. Oddanie magazynu do u- 
żytku miało nastąpić w kwiet­
niu br., jednak „Piast” nie 
śpieszy się z wykończeniem 
swego „szybkościowca”. Nie 
świadczy to zbyt pochlebnie o 
stylu pracy kierownictwa. 
Budynek „na surowo” potra­
fiono postawić w 10 dniach, a 
pozostałych drobnych prac nie 
zdołano zakończyć w ciągu ro­
ku. (mr)

Koszalińska O R Z Z
w walce z alkoholizmem

Wojewódzki Społeczny Ko­
mitet Walki z Alkoholizmem 
przy ORZZ w Koszalinie oprą 
cowal ostatnio projekt uchwa­
ły antyalkoholowej, który obo­
wiązywać będzie w caiym woj. 
koszalińskim. Uchwała ta ułat 
wi niezmiernie czynnikom spo 
łecznym walkę z plagą alko­
holizmu, przyczyni się przez 
stworzenie licznych utrudnień 
w nabywaniu alkoholu do 
zmniejszenia spożycia wódki.

Punkt pierwszy uchwały za­
kazuje sprzedaży pizy bufecie 
oraz do stolików wódki w cza 
się wydawania obiadów popu­
larnych. Zakaz obowiązywać 
będzie wszystkie zakłady ga­
stronomiczne bez względu na 
to, czy sprzedają obiady po­
pularne czy też nie.

Punkt drugi uchwały zaka­
zuje przynoszenia ze sobą na­
pojów alkoholowych do zakła­
dów gastronomicznych w cza­
sie wydawania obiadów popu­
larnych lub do lokalu gdzie al 
koholu się nie sprzedają.

Punkt trzeci uchwały zaka­
zuje sprzedawania wódki na 
wynos we wszystkich punk­
tach sprzedaży do godz. 10-tej 
rano.

Punkt czwarty zakuzuje 
sprzedaży wódki na wynos i 
podawania jej do stolików w 
soboty od godziny 13-tej oraz 
w dni wypłat tj. ostatniego i

pierwszego dnia każdego mie­
siąca.

Punkt piąty mówi o ograni­
czeniu punktów sprzedaży wód 
ki: jeden sklep na 25.000 mlesz 
końców.

Punkt szósty zakazuje sprze 
dąży we wszystkich rodzajach 
punktów sprzedaży w pobliżu 
fabryk, budowli, świetlic i do­
mów kultury.

Pnnkt siódmy zakazuje 
sprzedaży wódki osobom nie­
letnim, a zwłaszcza uczniom 
szkół podstawowych i śred­
nich.

Mamy nadzieję, że akcja ta 
znajdzie uznanie ze strony spo 
łeczeństwa oraz przyczyni się 
do zwalczania tego zgubnego 
nałogu. (Wo!)

Święta i ryby
Jako jedna z wielu gospo­

dyń pragnących zadość uczy­
nić tradycjom świątecznym, 
Skierowuję pytanie pod adre­
sem miarodajnych czynników 
Koszalina: ...Czy 1 w tym ro­
ku zabraknie na naszych sto­
łach wigilijnej ryby?

Cienkie flaki - grube flaki
Mfdawno bo 7 bm. byliimy 

iwituUw i następującej ncc*
ny: — telepie mlfinym na 
i"ogu rynku i ul. Zwycięstwa, 
w sklepie oex szyldu i bez naz 
wieka tolo^eiciela, pewien ku- 
Wjący zwtocm g;ę do ekape- 

w P^P^tiionym i 
nym. fartuchu i prosi n pól ki 
myrama kiełbasy. Sprzedają* 

odcina kawałek wagi j/4 
l‘O- a resztę dopełnia inną 
wędliną^ Kupujący zwraca uu>a 
l/C, że prosi o wskazaną kielba 

t innej wędliny nie chce. Na 
to właściciel szybko i zdecy­
dowanie wkracza w akcję — 
tylk0 pdi na pół, część w oier. 
kim flaku, częió w grubym — 
d«c?

Zdumiony kupujący prteeie 
ra oczy, rozgląda się po skle­
pie — i wreszcie zclszonym 
głosem mówi — ależ, proszę 
pana, pan może mieć z tego ty 
tulu nieprzyjemności, nie moi 
na zmuszać mnie do kupna to 
yo, czego ja nie chcę...

Właściciel grubym głosem, 
na calu sklep odpowiada.

— Nie bądź pan taki groź­
ny, — nie takich widzieliśmy!

_ Kupujący wychodzi chył­
kiem ze sklepu, a my za nim i 
w progu słyszymy jeszcze raz 
— pól w cienkim flaku, pół w 
grubym flaku, — inaczej nic 
z tego!

Co na to PIH? (Wj)

„Kurlet Kosoubnakr Re­
dakcją w Koszalinie ul. 
Zwycięstwa 108 czynna w 
godz. 8 — 16. ni telel za«. 
Oddział Redakcji w Słup­
sku pL Wojska Polskie­
go nr <4 tel. 33 72 Oddział 
Redakcji w Szczccinku, 1 
Mafa 2.



Z. Gdańskiem będzie trudniej 
nl± z Warszaua

Hokej szczeciński rozwija się 
ale na... Torkacie

Chychia walczy w Szczecinie
Jeden tydzień upłynął od 

„gorącej" niedzieli meczu z 
warszawską Gwardią a czeka 
nas znów bokserska atrakcja 
„dużego kalibru”.

W najbliższą 
niedziele w 

Szczecińskiej 
Hali Sporto­
wej rozegrane 
zostanie spot­
kanie bokser­
skie pomiędzy 
reprezentacja­

mi seniorów o- 
kręgu szczecińskiego i gdań­
skiego.

Okręg gdański jest chyba 
najmocniejszym w Polsce i 
dlatego nie wydaje nam się, 
aby bokserzy nasi mieli duże 
szanse na zwycięstwo.

Największą atrakcją tego 
■potkania bedzie niewątpliwie 
występ czołowego reprezentan 
ta kraju, Chychły.

Zawodnik znajduje się obec 
nie u szczytu formy i na rin­
gu szczecińskim powinien po­
kazać bogaty repertuar cio­
sów. Pod znakiem zapytania 
stoi udział drugiego reprezen­
tanta — Antkiewicza, który 
przechodzfł niedawno lekką o- 
peracją.

Gdańszczanie wystąpią Draw 
dopodobnie w składzie: Just- 
ka. Klein. Soczewińskl. Antkie 
wieź albo Pek II, Chychia, 
Krawczyk, Fiisikowski, Glon­
ka.

Przeciwko drużynie, w któ­
rej skład wchodzi trzech człon 
ków kadry narodowej — Szcze 
cin wystawia nast. 8 - Rę: 
Murawski, Walczak. Izydnr- 
ezyk. Stasiak, Żurawicz. Am- 
brot (rez. Dorabi-lski), Gł^boc 
ki j Wieczorkowski.

Czytelnik M. 3. Mimo tego, *e 
nie Jeiteście zarejestrowanym siu 
chaczem Wszechnicy Radiowej, 
motacie korzystać ze skryptów. 
Proszę zgłosić się do Oddziału 
Wszechnicy Radiowej przy Pol­
skim Rądio w Szczecinie, Al. Woj 
ska Polskiego 73.

♦
Ostatni Mohikanin. Bez podania 

Waszego nazwiska i adresu, nie 
motemy lntarwenlować w Waszej 
sprawie.

♦
Czytelnik z ul. Jana Kazimierza 

Jl-a. Uwagi Wasze są zupełnie 
słuszne. Za pozdrowienia dzięku­
jemy.

Do czytelń H v prasy radzieckiej
BIURO ZAGRANICZNE PPK „RUCH" w Warszawie. 
Plac Trzech Krzyży 16, zawiadamia, że zostało zakończone 
przyjmowanie zamówień na dzienniki 1 czasopisma ra­
dzieckie na 1 kwartał 1951 r. Jednocześnie nadmieniamy 
że w dalszym ciągu wszystką placówki PPK „Ruch”, 
agencje i urzędy pocztowe, oddziały Międzynarodowego 
Klubu Prasy i Książki oraz księgarnie „Domu Książki’ 
przyjmują zgłoszenia na prenumeratę czasopism radziec­
kich na 2-gi i dalsze kwartały 1951 y. K-1959

Ciekawie zapowiadają się po 
jedynki mistrza ZS „Spójnia” 
Justki z mistrzem juniorów 
Murawskim. Soczewińskiego z 
Izydorczykiem i Głębockiego z 
Flisikowskim. Osobny pokaz 
boksu powinien dać Chychia 
wystawienie przeciw „bombar 
dierowi" gdańskiemu odpor­
nego Żurawieża wydalę się bar 
dzo trafne.

Spotkanie rozegrane zosta­
nie w niedzielę o godz 18-tej

Przedsprzedaż biletów z któ 
rej publiczność szczecińska po 
winna bezwzględnie korzystać, 
odbywa sie codziennie w skle­
pie sportowym MHD przy Al 
Wojska Polskiego.

Zdawałoby się pozornie, że osob­
nikowi, który kupił odpowiedni 
materiał na ubranie, ustalił ze 
spółdzielnią krawiecką I katego­
rii warunki uszycia i poprzez licz- 
no przymiarki dobrnął szczęśliwie 
do momentu odebrania zamówie­
nia—nie grożą żadne niespodzian­
ki. Historia, opisana przez ob Z. 
Ii. świadczy o czymś wręcz prze­
ciwnym.

Garnitur oddany w dn. 8. X. 
przez warsztat krawiecki przy 
Spółdzielni Inwalidzkiej w Szcze­
cinie, miał aż trzy mankamenty: 
przypalony materiał, przypaloną 
podszewkę oraz stanowczo za krót 
kle rękawy... Ob. K. reklamował 
natychmiast — firma usiłowała 
braki doraźnie naprawić. Stwier­
dziwszy przy świetle dziennym (9 
X.), że przypalenie jest nadal 
bardzo rażące, ob. K. złożył re­
klamacją na piśmie. Na przyjęciu 
reklamacji skończyło się jednak 
zainteresowanie warsztatu dla za­
mówienia.

Zrozpaczony klient zgłosił swe 
pretensje w wydziale handlowym 
. <RN. To poskutkowało o tyle, że 
w dniu S5. X.(l) przemówiła 1 Cen 
trala. Stwierdzając na wstępie, że 
przy odbiorze „uznano stan wyko­
nania za dobry — poza niewielki­
mi śladami przypalenia", CS In­
walidów pisze dalej: „Ponieważ 
ob. A- »ie reklamowa! na miej­
scu tak widocznych 1 rażących u- 
szkodzeń, trudno w tej chwili

Korespondencja własna „Kuriera"
Katowice, w grudniu.

Sportowy Śląsk żyje pod zna 
kłem hokeja na lodzie Jedy­
ne w Polsce sztuczne lodowi­
sko w Katowicach sprawiło, 
że sezon rozpoczyna się tutaj 
1uż w listopadzie, podczas gdy 
inne ośrodki muszą poprzestać 
na suchej zaprawie i oczeki­
waniu na mróz. Obóz kadry 
reprezentacyjnej zgromadził 
na Torkacie najlepszych ho­
keistów z całego kraju, którzy 
szlifują swoją formę i przygo­
towują się do Zimowych Mi­
strzostw Zrzeszeń.

Nie ma tygodnia aby na Tor 
kacie nie rozegrano kilku cie­
kawych spotkań. Wielkim suk 
cesem mogą się poszczycić ho­
keiści ZS Górnik, którzy wy­
grali z CSR Vitkovice Żelezar

stwierdzić, czy powstały one w 
warsztacie, czy poza warsztatem 
— po odbiorze"...
Cała ta historia przypomina nam 

czasy, kiedy zdany na łaskę 1 nie­
łaską „prywatnej inicjatywy" kli­
ent, muslał wziąć co w niego 
„wmówiono". Po placówce spół­
dzielczej mamy prawo spodziewać 
się innego załatwienia sprawy.

PPB Zjednoczenie Szczecin 
8kie nie wypłaciło do dnia dzi 
siejszego pracownikom Dyrek 
cji Technicznej premii produk 
cyjnej za miesiąc październik?

. * * ♦
Sklep Szczecińskich Zakła­

dów Mleczargl. 'ih przy ul. 
Traugutta sprzedaje od daw­
na karygodnie zanieczyszczone 
mleko. Gdzie higiena i troska 
o zdrowie dzieci?

• » *
Przez cale lato można było na 
być w sklepach szczecińskich 
wełniane pulowery, swetry, 
skarpety i ciepłą trykotową 
bieliznę damską i męską, a w 
grudniu, kiedy zimno dokucza 
albo np. czas się przygotować 
na zimowe wczasy, kursy nar 
ciarskie i t. p. — niema ciep­
łej bielizny, wełnianych skar­
pet i flanelowych kombinezo­
nów.

Pytają o to wszyscy: dzie­
ci, młodzież, starsi, a nawet 
sportowcy.

ny 2:0 (1:0, 1:0, 0:0). Mecze o- 
glądało około 20 000 widzów.

W ub. poniedziałek zgrupo­
wani na obozie kondycyjnym 
hokeiści rozegrali mecz Pol­
ska Zachodma (składająca się 
z graczy Śląska i Krakowa) — 
Polska Wschodnia (z graczy 
Warszawy i krynicy). Wygrali 
zawodnicy Polski Zachodniej 
6:3 (4:0, 2:2. 0:1).

Na Torkacie trenują również 
hokeiści ZS Gwardia. Gwar­
dziści trenują pod kierownic­
twem „uniwersalnego” trene­
ra — popularnego Czyżew­
skiego ze Szczecina. Czyżew­
ski jako były gracz reprezen­
tacyjny sam jeszcze staje do 
rozgrywek nie ustępując w 
polu młodszym przeciwnikom

W ubiegłym tygodniu po Tor 
kątowej tafli „śmigał” również

Wiosną br. pękły rury zle­
wowe w podwórzu przy ul St. 
Dubois 10. Zaalarmowana 
przez Komitet Domowy komi­
sja orzekła (w lipcu br.) ko­
nieczność wymiany przewo­
dów podziemnych. Nadeszła 
jednak jesień i zima — do ro­
bót nie przystąpiono. Piwnice 
zalewają nieczystości, a po­
ziom bajora utworzonego na 
podwórzu i zatruwającego po­
wietrze w całym domu.. sięga 
już 1,5 m. Obecnie komisja o- 
świadczyła, że z braku arma­
tur, niezbędnych do przepro­
wadzenia robót — kamienicy 
grozi zawalenie.

Oczekujemy natychmiasto­
wej interwencji, gdyż.ix>m’:a- 
jąc okropny wprost stan sani­
tarny, mieszkańcom tej kamie­
nicy grozi niebezpieczeństwo.

Nie wydaje się prawdopo­
dobne. aby komisja technlcz-

Przygody pieczonej gęsi...
— tfyłam sobie sniezno-bia 

łą gąską. Ludzie ucięli mi gło 
wę, oskubali t przypiekli na 
rozżarzonym ruszcie, ale tego 
nie mam im wcale za złe, bo 
wiem, że ci sami ludzie oce­
nią mnie należycie, gdy się 
znajdę na półmisku... Wyba­
czam im i to, że w dniu 5 bm. 
'przykleili mi nalepkę „ezpres- 
sową Nr 3360" i załadowali do 
pociągu Toruń—Szczecin. Nie 
zapomnę natomiast tego nigdy 
co wycierpiałam w magazynie 
poczty Nr 3, gdzie aż do dnia 
11. XII trzymano mnie w 
straszliwym gorącu...

Opis żałosnych perypetyj 
pieczonej gęsi, którą przez kil­
ka dni marynowano w Szcze-

przewodniczący szczecińskiego 
WKKF Kropicki, który brał 
udział w konkursie weryfika­
cyjnym dla sędziów hokeja na 
lodzie.

Szkoda tylko, że Szczecin — 
mając trenera, sędziego i za­
wodników hokejowych nie mo 
że sobie pozwolić na rozwój 
tego atrakcyjnnego sportu.

Ludwik Zajączkowski

D?ś oerwszy
, Czwartek bokserski*'

W dniu dzisiejszym o go­
dzinie 18.00 w sali ZZK przy 
ulicy Partyzantów odbędzie 
się pierwszy w tym sezonie 
„Czwartek bokserski”.

na poprzestając na stwierdze­
niu braku armatur — pozosta 
wiła nieszczęsną kamienicę

własnemu losowi. Dom przy 
ul St. Dubois 10 trzeba rato­
wać, a dalsza zwłoka może spo 
wodować olbrzymie straty.

cińskim Urzędzie Pocztowym 
nadesłhł nam mocno poszkod<» 
wany odbiorca, ob. Z. B. z ul. 
Malinowej.

6 dni „kwarantanny" pieczo­
nej gęsi w Urzędzie Pocztowym 
to istotnie za dużo. Ponadto: 
czy paczek żywnościowych nie 
można trzymać w chłodniej­
szym pomieszczeniu? Radzimy 
Dyr. P. i T. zastanowić się po 
ważnie nad tym zagadnieniem 
b. żywotnym w okresie świą­
tecznych „wałówek".

Przez sport - 
do zdrowia

Mistrzostwa ZSRR 
w walkach 
zapaśniczych

W Moskwie zakończyły się dni* 
tynowe mistrzostwa ZSRR w 

walkach zapaśni­
czych. W zawo. 
dach brało udział 
13 drużyn repu­
blik związko­
wych oraz MosK 
wy i Leningra­
du.

Tytuł mistrza 
ZSRR zdobyła

młoda reprezentacja Rcsyjsklej 
Federacji. Wielokrotny mistrz 
Związku Radzteckego — repr. 
Moskwy, zajęta II miejsce.

Turniej 
tenisa stołowego 
w Pradze

Dwudniowy turniej tenisa 
stołowego w Pradze z udzia­

łem czołowych 
zawodników 
czechosłowac­
kich zakończył 
się zwycięst­
wem Vany. któ 
ry onkotiał w 
finale Terebę 
3:2. W oólfina- 
le V«.na wverał

z Tokarem 3:1, a Tereba wy­
eliminował Wygnanowsky'ego 
3:1. W eliminacjach Vatia po­
konał Andreadisa 3:0.

Nitałnik sportowca
Sekcja lekkoatletyczna Ogniwa 

Szczecin trenuje we wtorki o 
godz. 18 1 czwartek 18.30 w sali 
11-letnlej szkoły żeńskiej przy Al. 
Piastów.

«
Okręgowy Związek Szachowy w 

Szczecinie organizuje rozgrywki 
szachowe o tytuł mistrza szacho­
wego Szczecina na rok I9S1.

Obecnie rozpoczynają się roz­
grywki finałowe, w których bie- 
rze udział 16 czołowych szachi­
stów naszego miasta. Finały zosta 
ną zakończone w styczniu 1931 r.

♦
W dniu 1S bm. o godz. 18-ej od­

będzie się Plenarne Zebranie Za­
rządu Szczecińskiego OZPN.

Obecność członków, ze względu 
na ważność omawianych spraw, 
obowiązkowa.

Szydło 
w Radzie Trenerów

W Łodzi odbyła się pierwsza 
narada trenerów pięściarskich, na 
której powołano radę trenerów. 

Przewodniczącym 
Rady został Fe­
liks Sztam, do 
prezydium we­
szli: Majchrzycki, 
Konarzewski, Mi 
zerskl i Szydło. 
W najbliższym 

czasie Rada r>pra- 
cuje plan przygo­

towań do mistrzostw pięściarskich 
Europy.

W dyskusji poruszono również 
sprawę powołania trenerów w sek 
ciach bokserskich Wojewódzkich 
Komitetów Kultury Fizycznej. 
Wniosek w tej sprawie skierowa­
no do GKKF.

A KOPTI A IPWA

Miłość
dr. Arżanowa
Tłumaczenie Zofii Łapickiej 83

„Będę cię szanował, nic nie będziesz robi 
ła jako moja żona. Mam adapter i płyty — 
same zachodnie tańce. Będę cię stroił, a ty mo 
żesz sobie cały dzień słuchać muzyki”. Wy­
obrażacie sobie?... — Warwara wstała i zawo 
łała dłwięc się ze śmiechu: — Wyobrażacie 
sobie? Wystroi mnie, a ja będę siedziała jak 
laika w pudełeczku i cały dzień będę kręcić 
patefon... Powiedziałam mu, że jeszcze się tiamy 
ślę, że może wtedy, gdy będzie miał pełna 
kolekcję wszystkich modnych tańców! Powie­
działam, że nie mogę co dzień słuchać tego 
samego! 1 nowiedziałam, że mam jeszcze wic 
Je spraw w życiu, zanim się z nimi uporam, 
on będzie już zupełnie łysy. Nie, no tego to 
już nie powiedziałam: nie jego wina, że ma 
tak mało włosów. Powiedziałam tylko, że 
sprzykrzy mu się to czekanie na mnie, śmiesz 
ne, prawda? — pytała Warwara zwracając 
się kolejne do obu kobiet. — Jacy dziwni by­
wają mężczyźni! Będziesz cały dzień siedzia 
ła wystrojona i słuchała muzyki!... Ca<y 
dzień! Zwariować można! Trzeba by mnia

sznurkiem przywiązać! Koniecznie!... A ja 
mam ‘ikie warkocze!... Gdyby mnio przywią 
zano za warkocze, wisiałabym jak wiewiórka 
złapana za ogon... — Warwara skierowała się 
do swego pokoju, ale zatrzymała się 
w drzwiach: — Wie pani zwróciła się wprost 
dv Olgi — jeśli pewien gatunek wiewiórki 
złapać przez nieostrożność za ogon, to skórka 
odrywa się od ogonka... Widziałam! W naszej 
wsi chłopcy złapali taką wiewióreczkę na 
nie jurty... Wie pani, jak wyglądają naszo 
jurty?... Belek się nie kładzie, jak w rosyj­
skich domach, tylko podpiera się skośnie su­
fit. W ten sposób sufit jest mniejszy od pod­
łogi... Ludzie tam mieszkają, i cielaki za 
ścianką — jest chlew i obora, gdzie stoi zimą 
kilkadziesiąt krów, a drzwi są zawsze otwar­
te... U krów jest ciasno i brudno, a u ludzi 
ciemno, duszno!... Dopiero przy władzy ra­
dzieckiej zaczęto oddzielać obory od miesz­
kań. Przedtem wszyscy mieszkali razem, że­
by było cieplej Pewnego razu latem chłopcy 
złapali taką wiewiórkę na ścianie i przycis 
nęli jej kijem ogonek... Zwierzątko zapłakało, 
słowo daję! — zapewniała Warwara z prze 
jęciem, — Ma takie czarne, ładne oczka, wiel 
kości ziarenka grochu. I łzjy też były jak 
groch. Zadziwiłam się wtedy i do dziś dnia 
się dziwię: duże prawdziwe łz” u takiego ma 
łego zwierzątka, a skórka zeszła z ogona, ze­
śliznęła się. Została tylko chuda kosteczka. 
Wtedy ja też si rozpłakałam i zaczęłam tłuc 
chłopców czym popadło!...

21
—. Nic nie zapomniałam drogi panie Iwanie 

— szepnęła Warwara ustawijąc dużą tniednl-

cę na środku pokoju. — Nie żartowałam wte­
dy. Tak, tak, jestem zadowolona z siebie, ko­
cham życie, ale dla niego gotowa jestem um­
rzeć w każdej chwili. Nie, lepiej nie umrzeć, 
tylko stać się podobną do niego! Taka mądra, 
uczona, potrzebna ludziom!

Warwara włożyła ręce do wody, opierając 
dłonie o dno miedńicy i poruszyła palcami. W 
pokoju nie było zbyt ciepło, ale Warwara za 
czynala od tego każdy dzień: trochę gimna­
styki i umycie Bię zimną wodą. Jak przyiem* 
nie jest się umyć! Ręce, zanurzone w przeźro­
czystą wodę, podobnie są do żywych kwiatów. 
Wynurzyły się, ujęły całkiem jeszcze nowy ka­
wałek mydła i opadły znów na dno.

— „Rond" — czyta Warwara poprzez wodę 
wypukłe litery. —. Dlaczego to mydło tak się 
nazywa? „Rond”. To nie jest rosyjskie słowo, 
a mydło rosyjskie. Są również stalówki, które 
się nazywają „Rondo". Mydło „Rondo". Oj, 
jaka ja jestem głupia!

Warwara pokrywa ręce aż do ramion gę­
stą pianą, przesuwa mydłem po policzkach, 
wącha je 1 śmieje się jak małe dziecko.

Włosy, zawinięte w turban, ciążą jej na 
głowie. Wodą z dzbanka polewa nachyloną 
szyję i ramiona. Zimny prysznic wprawia ją 
w dobry humor i piszczy cichutko. Z dziew­
częco zgrabnych piersi spływają do miednicy 
strugi wody. >

— Jak przyjemnie jest się myć! — mówi 
rozradowana, wycierając się szerokim ręczni­
kiem kąpielowym.

Warwara ubrała się szybko i sprzątnęła po­
kój. Szanowała bardzo swoje rzeczy, miłe.

ładne rzeczy, kupione za własne zarobione pie 
niądze. Miała wielkie zamiłowanie do ładnych 
filiżanek i talerzy...

— U nas w osiedlach zamrażano dawniej 
kwaśne mleko w skrzynkach, ulepionych z 
krowiego nawozu — opowiadała Helenie. — 
Z zewnątrz nawóz a w środku, żeby było czy 
sto, wykładano skrzynki śniegiem i polewano 
je wodą na mrozie.

Wspominała często swoje dawne życie i jii 
równując je z teraźniejszym czuła się ogrom­
nie szczęśliwa.

Taka właśnie, pełna wewnętrznej radości, 
przyszła do szpitala w ten zimowy, mglisty 
dzień. Zaladwie przestąpiła próg, intuicja pod 
powiedziała jej, że chirurg już przyszedł. Nie 
potrafiłaby wytłumaczyć, w jaki sposób to 
odgadła, nic jeszcze nie wiedząc i nie słysząc. 
Ale gdy wbiegła na chwilę do jego gabinetu, 
zauważyła wyraźne ślady, że był tu z rana 
przed jej przyjściem, nawet nie tylko z rana: 
wyglądało na to, że spędził tu cała noc. Dla­
czego? Czy w szpitalu znajdują się obecnie 
chorzy, których stan tego wymaga? Warwara 
stała na środku pokoju. Zastanawiała się w 
skupieniu Znała na pamięć wszystkich pacjen 
tów z chirurgicznego oddziału, znała Ich po­
łożenie, charaktery, pamiętała wszystkie pole­
cenia lekarza: miała wyjątkowo dobrą pa­
mięć

(Ciąg dalszy nastąpi)

„Wyjaśnienie** nie zastąpi ubrania Kiedy kamienicy zagraża 
powódź... i zawalenie


